Protokół nr 1/15

z posiedzenia Komisji Oświaty, Kultury, Sportu i Turystyki

z dnia 20 lutego 2015 r. 

Godz. 9.00

Ad. 1

Przewodnicząca komisji Elżbieta Cichacka otworzyła posiedzenie powitała radnych oraz gości. Na podstawie listy obecności (załącznik nr 1 do protokołu) przewodnicząca stwierdziła, że na stan 5 członków komisji obecnych jest 4, co stanowi odpowiednie quorum do podejmowania prawomocnych decyzji  komisji. Nieobecny Radny W. Tołoczko. 

Ad. 2

Projekt porządku posiedzenia stanowi załącznik nr 2 do protokołu. 

Starosta K. Lipiński – dotychczas odbyły się dwie komisje, komisja budżetu jak również komisja polityki społecznej, na których to komisjach informowałem, iż będę prosił Wysoką Radę podczas sesji 25 lutego, aby Wysoka Rada zachciała wprowadzić do swojego porządku i zająć się projektem uchwały nr 26, która dotyczy określenia trybu powoływania członków oraz organizacji i trybu działania Powiatowej Rady Działalności Pożytku Publicznego w Pyrzycach. Tylko poinformowałem, nie prosiłem o wprowadzenie pod obrady komisji, ponieważ materiały dostarczono zbyt późno i byłoby chyba nie w porządku, gdybym omawiał, prosił o dyskusję nad tym tematem. Natomiast w tym przypadku jest troszeczkę inaczej i myślę, że powinienem poprosić, aby komisja tym się zajęła, tym bardziej, że już ze dwa czy trzy dni radni mają w rękach te dokumenty. To po pierwsze, a po drugie jest to komisja, która akurat tym powinna się zajmować i myślę, że dobrze, abyśmy dzisiaj o tym temacie porozmawili, jeżeli będziemy już rozmawiali powiem, dlaczego jest pilność w tej sprawie, jak to się stało, że akurat z tym projektem uchwały Zarząd Powiatu wychodzi. 
Przewodnicząca E. Cichacka – ponieważ temat, o którym pan starosta wspomniał będzie wymagał podjęcia uchwały, to proponuję dopisać go w punkcie 3 jako 3 zagadnienie. Czy panowie przystają na moją propozycję? Wobec tego przegłosujemy porządek dzisiejszego posiedzenia, kto jest za przyjęciem zaproponowanego porządku wraz z tym dodatkowym punktem?

Porządek został przyjęty w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się. 

Ad. 3.1

Radni nie zgłosili uwag do projektu uchwały nr 20 w sprawie przyjęcia planu pracy Komisji Rewizyjnej Rady Powiatu na rok 2015.

Komisja pozytywnie zaopiniowała powyższy projekt uchwały. 

Opinia została przyjęta w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się. 

3.2.

Starosta K. Lipiński – rok 2015 dla wszystkich samorządów jest rokiem szczególnym, wyjątkowym, również, jeżeli chodzi o działania na rzecz promocji. Natomiast zawsze temat promocji niezależnie czy staje się przedmiotem obrad, czy samorządu powiatowego, czy gminnego czy wojewódzkiego budzi wiele kontrowersji, bo definicja promocji nie jest zbyt jasna i postawić granice pomiędzy promocją organu wykonawczego, uchwałodawczego a konkretnych zadań jest taka dosyć płynna. W związku z tym radni w tym przypadku mają dosyć często wiele zapytań, uwag i niepewności, co do prawidłowości działań na rzecz promocji. Zarząd przedstawił krótki materiał, ale on jest spowodowany tym, iż ten rok bieżący pracujemy na rzecz solidnego przygotowania się do aplikowania do programów wynikających z naszej akcesji w UE i w latach 2015-2020 formalnie 2014-2020 i zarząd powiatu widzi w ten sposób, aby działania promocyjne przypisać dosyć blisko tym wszystkim przedsięwzięciom, które będzie chciało realizować i starostwo pyrzyckie jak również gminy powiatu pyrzyckiego. Ponieważ powiat pyrzycki to nic innego jak 6 gmin, dlatego musimy współpracować, bo będzie to wielka nasza wartość dodana, o ile uda się skutecznie przeprowadzić wiele tych projektów. Dlatego też w tym materiale praktycznie tylko sygnalizuję dosyć hasłowo, a na końcu tej informacji właśnie w siedmiu punktach wymieniam, w jaki sposób oczywiście, te punkty należy wypełnić treścią, chcielibyśmy promować nasze możliwości rozwojowe naszego powiatu i myślę, że tak naprawdę to tak jakby zdecydowane działania powinny rozpocząć się w drugim półroczu lub też na przełomie I półrocza, bo wówczas będzie już wiadomo, ile będzie kontrakt, czy będziemy, czy podpiszemy z marszałkiem Kontrakt Samorządowy. Jakie projekty starostwo i gminy naszego powiatu będą starały się skutecznie zaaplikować i potem należy te przedsięwzięcia dobrze promować w różnoraki sposób. Nie będę czytał, co jest napisane, bo państwo na pewno przeczytaliście. Natomiast spróbuję powiedzieć to, o czym tutaj tego ewentualnie nie ma. Więc będziemy chcieli brać udział w ważnych wydarzeniach, naprawdę ważnych wydarzeniach, gdzie jest dużo osobistości, które mają wpływ na różnego rodzaju decyzje inwestycyjne, przede wszystkim osobisty udział, bo to jest i rozmowy, moim zdaniem jako wieloletniego samorządowca jest to najlepsza forma takich kontaktów i promowania przedsięwzięć, jak również dobrze jest, jeżeli osoby decyzyjne odwiedzają region, a jeżeli odwiedzają region, to musi się coś dobrego, ważnego i interesującego dziać. W naszym powiecie, to w Lipianach spotkania ludowe, czy też w Przelewicach Dni Folwarku, które cieszą się coraz większą popularnością czy wreszcie w Pyrzycach XXXV Pyrzyckie Spotkania z Folklorem. Okrągła rocznica, aczkolwiek przy okazji informuję, że niemało kłopotów jest i jako wieloletni samorządowiec ciarki przechodzą, jak on będzie zorganizowany. Mam ogromne obawy, jak to się tam poukłada i tak miej więcej czy też może też tak się stać, kiedy będzie duże zadanie, przedsięwzięcie, kontrakt będzie podpisany, to nie ukrywam, że może wszyscy razem zorganizujemy duże przedsięwzięcie z udziałem ludzi decyzyjnych, aby nam pomogli w realizacji tych przedsięwzięć, szczególnie gospodarczych, bo na tym nam przede wszystkim zależy. Dlatego mniej takich zachowań, z którego „niewiele wynika”, bo z każdej działalności czy z każdego wydarzenia zawsze coś tam wynika, ale przede wszystkim podkreślam to po raz drugi czy trzeci, przede wszystkim promocja równa się kontakty ze sferą gospodarki lub też sferą kultury, bo kultura i sport przyciąga wielu ludzi, którzy mają kompetencje decyzyjne w zakresie czy inwestycji czy innych ważnych działań, aby ożywić naszą gospodarkę w powiecie.
Przewodnicząca E. Cichacka – czy panowie radni w sprawie promocji mają jakieś uwagi?

Radny J. Chmielewski – uwag to pani przewodnicząca nie ma w sumie, tak jak tu patrzymy pan starosta mówi, to faktycznie mamy się czym pochwalić, bo mamy czym się promować i na zewnątrz trochę, bo widzę, że i gminy współpracują z gminami i powiatami patrzę na stronę niemiecką, gmina Warnice i Pyrzyce i Przelewice, jedynie tu Kozielice akurat nie współpracują z nikim. Oczywiście też jest i ogród dendrologiczny w Przelewicach też go trzeba ładnie promować i w mediach, prasie, żeby jednak było widać to na zewnątrz. 
Przewodnicząca E. Cichacka – ja pozwolę sobie odnieść się do obszerności tych propozycji. Ja jestem mimo wszystko umysł ścisły i wolę jak jest czegoś mniej, a konkretnie i akurat to mi odpowiada, ta forma. I myślę, że po pierwsze, to dobry towar reklamuje się sam, ale trzeba mu jednak pomóc i myślę, że na terenie naszego powiatu jest sporo mediów, które umożliwiają nam tę promocję, ale należałoby jeszcze wyjść gdzieś bardziej na zewnątrz, a rzeczywiście mamy się czym pochwalić. Trzeba umieć to sprzedać, trzeba umieć sprzedać nasze zasoby naturalne, przecież te nasze jeziora, zachęcić, żeby jednak ludzie przyjeżdżali właśnie tutaj na te nasze mini mazury. A te imprezy, które tutaj są propagowane ja też mam nieraz pewien niedosyt, bo np. taka impreza w Lipianch jak ten Turniej Tańca Towarzyskiego o Kwiat Lipy. To świetna rzecz, naprawdę wspaniała, ale miłośnicy tej imprezy ograniczają się głównie do Lipian, podobnie jest z Przelewicami. Przecież te Dni Folwarku są naprawdę wspaniale zorganizowane i co prawda jest coraz większe zainteresowanie, ale moim zdaniem jeszcze za małe. Także trzeba by chyba zmobilizować te media w jakiś sposób, żeby propagować, bo takie popularne hasło, ja mówię u nas panowie pod lipą siedzą, że nic się nie dzieje, to wynika może właśnie z tego, że nie wszystko dociera do ludzi. A wydaje mi się, że dzieje się naprawdę coraz więcej i to są rzeczy takie niebagatelne, niebanalne skupiające dużo, dużo ludzi i przynoszące różne emocje i mogą znaleźć tutaj miejsce dla siebie i ludzie, którzy interesują się sportem, kulturą i śpiewem i tańcem. Także myślę, że mamy się, czym chwalić, ale nigdy za wiele promocji. To co, może przystąpimy do zaopiniowania tych propozycji?
Starosta K. Lipiński – chcę się odnieść do tej przedostatniej wypowiedzi pani przewodniczącej. Cieszę się, że padło takie zdanie, trzeba robić wszystko, żeby ludzie do nas przyjeżdżali i w tym jest cała szansa póki, co jakiś tam kłopot, a więc ten kłopot trzeba przełożyć na tą szansę, bo jeżeli ludzie będą do nas przyjeżdżali no to, a dobrze by było, żeby nie na jeden dzień, może na dwa, może trzy. A jeżeli przyjeżdżają, to korzystają z restauracji, kupują gazety, tankują palio, kupują rano bułki, idą do kina etc., etc. Więc w tym układzie dzisiaj ludzie ewentualnie przyjeżdżają na weekend do Przelewic czy też na jeden dzień na spotkania z folklorem, czy kwiat lipy i na tym się kończy. W związku z tym przed nami jest ogromna szansa. Ja będę mówił, na sesji będzie ustna informacja, na temat Kontraktu Samorządowego i tutaj idzie, może nie bój, ale różnorodność spojrzeń moich kolegów samorządowców, co do rozwoju ziemi pyrzyckie. A więc nie możemy do końca znaleźć celu, a od tego trzeba zacząć. Już niektórzy moi koledzy, koleżanki poprzygotowywali kilka projektów, co powinno być wtórną sprawą. Pierwsza, cel. Co my chcemy w rejonie pyrzyckim czy na ziemi pyrzyckiej w powiecie osiągnąć? Jaki główny cel rozwojowy? I dopiero jak ustalimy, że tym celem jest oczywiście rozwój w oparciu o i do tego wszystkiego mają być przypisane kompatybilne, wspólne łączące się wszystkie projekty. Inaczej nie dostaniemy ani pół gorsza, czy ani pół euro na to przedsięwzięcie. Każdy ma różne pomysły. Był taki pomysł strefy ekonomicznej, koniecznie, koniecznie, koniecznie. Unia Europejska powiedziała tak zgoda, dajemy pieniądze na strefę ekonomiczną i proszę napisać, w jakim terminie, nie odległym, strefa będzie zapełniona w 100%. Jeżeli nie będzie pieniądze oddajecie. W związku z tym uważam, nie jest to zbyt trafiony pomysł. Myślę, że, zresztą nie kryję tego,  dla mnie jedynym bezalternatywnym sposobem na rozwój gospodarczy jest turystyka zdrowotna i kulturalna. I bym bardzo się cieszył, gdyby ktoś zaproponował inny cel, inną szansę rozwojową, to wtedy chętnie bym podyskutował. Ja tej drugiej alternatywy nie widzę, no i wtenczas, jeżeli już mamy przynajmniej, dzieje się coś w tym kierunku,  to powinniśmy wtenczas ładnie promować, żeby właśnie ludzie chcieli do nas przyjeżdżać i zostawiać pieniądze. Dlatego też tu w pierwszym punkcie napisałem, że ma być mobilna współpraca z gminami, a więc tak, jak ścisła współpraca i tu i tam i razem i cały czas musimy promować, nie tylko tutaj wewnątrz lokalnymi tym przekaźnikami, ale również i na zewnątrz. Ale trzeba mieć co i na koniec taka jeszcze moja refleksja. Bywa często, że organizowane są przedsięwzięcia kwiat lipy, tutaj tańce towarzyskie, takie czy inne. Tak się zastanawiamy, organizatorzy, co takiego ci ludzie, plakaty, mamy Internet, w gazecie, karteczki w zakładach fryzjerskich, bo tam panie chodzą zazwyczaj mężczyźnie też, w przychodni, są wszędzie. Nie ma ludzi. Więc co jest? I takie ekipy i takie zespoły i sportowa część i nie ma ludzi. I nie można mieć pretensji do ludzi, że nie przychodzą, bo ludzie widzieli, czytali, więc dlaczego nie przychodzą? I tutaj się robi pewien problem. Dzisiaj imprezę o wydarzeniu kulturalnym czy sportowym, gdyby nawet było dużo pieniędzy, to łatwo jest zorganizować, ale gorzej jest z czynnikiem ludzkim, dlaczego on nie przychodzi? I tutaj niewielu zna odpowiedź na to pytanie i nie ma wprost odpowiedzi na to pytanie. Aczkolwiek po części ją znam, nie wiem czy do końca. Dzisiaj społeczeństwo jest kapryśne, wybredne, przemieszczanie się na odległość 100 km czy ileś, żadnej przeszkody. Ludzie czytają Internet, prasę patrzy tu, po co? Jadę sobie dalej. W związku z tym musi to być bardzo wysoka półka. To jest po pierwsze. Po drugie obecna sytuacja w polskich rodzinach jest nieco inna, diametralnie inna niż, niemało jest takich sytuacji, że jeden z członków rodziny pracuje poza granicami powiatu, części Polski czy za granicą widzą się raz na tydzień, czy raz na dwa. To są przykłady z życia wzięte i one też na to rzutują. Przyjeżdża mąż po trzech tygodniach i w tym czasie jest np. jakiś turniej, jest kibicem zapalonym i che iść i zaczyna się w domu, to nie zrobione, a gdyby właśnie przy tej imprezie np. kwiat lipy, czy inne, muszą po prostu muszą być inne propozycje. Wtenczas żona powie ja pójdę z tobą, a pójdę, coś innego w tym samym czasie i tak specjaliści, ja to widziałem, jak to się w Niemczech dzieje, organizuje, że idzie rodzina czteroosobowa i każdy z tej rodziny ma inne zainteresowanie i każdy ma coś dla siebie. I naprawdę dzisiaj zorganizowanie czegoś tak do końca, żeby to wypaliło, bo poszły w końcu niemałe pieniądze, żeby ludzie przyszli, chcieli być, nie jest rzeczą łatwą. 
Przewodnicząca E. Cichacka – ja pozwolę się odnieść do tego i przedstawić moje doświadczenie, skromniutkie, malutkie. Swego czasu wpadłam na pomysł, żeby ze swoim zespołem, bo prowadzę w Lipinach zespół seniorów „Swojaki”. Właściwie to wiecie panowie jak to się odbywa, uroczystości, kiedyś zwane akademiami obstawiamy, ale to się stało jakieś nudne i wpadłam na pomysł, aby zrobić takie biesiady ze swojakami. To polega na tym, że na telebimie ukazują się słowa, żaden wysiłek, przychodzą ludzie i tematycznie np. tematyka pieśni patriotyczne, albo jakieś tam pieśni różnego typu, czy o kobietach, czy o miłości. Mniejsza o to. I zorganizowanie pierwszego takiego spotkania było najtrudniejsze, bo plakaty i ulotki gdzieś tam rozsiane owszem docierają, ale byłam bardziej namolna i wystosowałam zaproszenia indywidualne. Powysyłałam te zaproszenia do osób. Lipiany są malutkie, więc wystarczyło po prostu wziąć książkę telefoniczną a tego znam, tego nie znam, a może poznam. Wysłałam zaproszenia indywidualne, ale oprócz tego jeszcze dzwoniłam do każdej z tych osób i zapraszałam serdecznie na pierwszą biesiadę, „a ja nie umiem śpiewać”, a ja mówię choć pośpiewamy razem i na pierwszą biesiadę organizatorzy w domu kultury przygotowali 50 krzeseł. Ja mówię, mało, nie pani  Elu my znamy to przecież, widzi pani jak imprezy wyglądają, ja mówię, ale w zanadrzu weźcie jeszcze z 50, no więc tak dosyć kpiarsko na mnie spojrzeli, czego ja oczekuję 100 osób. Przyszło 130 osób, czyli ten nasz skromny dom kultury pękał w szwach. Impreza była udana, ludzie się zintegrowali przez piosenkę. Na następne spotkanie za miesiąc zrobiłam podobnie, wysłałam jeszcze raz zaproszenia indywidualnie, któraś z pań rzuciła hasło, „a może byśmy upiekli jakieś ciasto”, dobrze i to się stało już tradycją i w tej chwili ja już nie muszę wysyłać zaproszeń indywidualnych. Ja już mam swoje grono ludzi, którzy mnie zaczepiają na ulicy, „kiedy następna biesiada”? I myślę, że to dotarcie do indywidualnego odbiorcy jest na początku bardzo ważne, drogie, kosztowne, ale ważne. Mnie specjalnie zaproszono na tę imprezę a nie tam z ulotki, bo my sami wiemy, jak my czytamy ulotki. Także, ja dzielę się tym swoim doświadczeniem z kolegami, którzy np. mają problem, pomagam, piszemy zaproszenia. Potem już ta impreza sprzedaje się sama. 

Radny W. Darczuk – powiem tak, że propozycje przedstawione panie starosto one w większości mieszczą się w obrębie działalności naszej komisji. To jest pani przewodnicząca bardzo ważne i tutaj jeszcze ewentualnie na drugi rok wprowadzimy nawet może jakiś tam dodatkowy punkt do pracy komisji, ale, o czym chciałem powiedzieć, co powiedziała pani Ela panie starosto, że ja jako nauczyciel szkoły rolniczej, nad czym ubolewam, że realizuje się moja produkcja roślinna, gdzie ja poprzednio toczyłem się z tym prawie 40 lat, ale na wiadomościach miałem również produkcję zwierzęcą i ta produkcja zwierzęca pan sam wie co się dzieje z produkcją zwierzęcą w powiecie pyrzyckim. Siedzi tu przy mnie człowiek, o którym nie wiedziałem nawet, że jest największym producentem mleka w powiecie, to jest godne Jasiu do promowania, bo oprócz tego mleka dominuje u nas produkcja zwierzęca bydła, ale raczej mięsnego, ale tutaj siedzi człowiek, do którego z młodzieżą za jego taty, bo Jasiu jeszcze był młodzikiem, jeździłem z młodzieżą obserwować produkcję buraka cukrowego. To byli najlepsi producenci buraka cukrowego w województwie, a może i w kraju i tą promocję z zakresu rolnictwa to też trzeba by dodać, ale to tylko sygnalizuję, że trzeba o tym mówić. 
Radny J. Chmielewski – pan starosta dosyć dobrze ten temat od tej strony kulturowej, że tak powiem rozwinął. Ja tak przyglądam się na naszej gminie warnickiej, my tych spotkań mamy różnych. Mamy zespół „Biesiadę”, który też się promuje i dużo na zewnątrz powiatu, w województwie i trochę dalej nieraz też bardzo ładnie się promuje. Też mamy duże takie spotkanie na wiosnę otwarcie lata. Pani wójt zaprasza zespoły różne, czy to Clasic. W ubiegłym roku na spotkanie pani wójt zorganizowała ochronę 30 osobową, wiecie ile dotarło do nas ludzi? Prawie 4 tysiące. Ludzie nie tylko z powiatu pyrzyckiego. To też było duże przedsięwzięcie. Teraz też chcę wspomnieć, że mamy takie fajne walory, jeśli chodzi o kulturę, wypoczynek miejscowość Wierzbno. Warto, warto, myślę, że nawet czasem już nie raz rozmawiałem z panią wójt na ten temat, żeby może jeszcze jakieś wspomożenie do plaży, bo my przecież mamy wytyczone wszystko w porządku jest, to, co dotyczy gminy warnickiej. Jest tam jeszcze problem z plażą, mówię, dowiezienie piachu trochę, bo tego jest za mało. Ogrom ludzi przyjeżdża na otwarcie sezonu letniego. Także myślę panie starosto, że jak tak dobrze gdzieś się zapromujemy, myślę, że i nasi mieszkańcy przyjdą. Ludzie przyjeżdżają, spotykają się rozmawiają to też jest warte, myślę, że na każdej gminie, pan starosta tu informuje, że współpraca z gminami, pewnie, że tak, rozmawiać o tym i promować powiat i gminy. 
Przewodnicząca E. Cichacka – to jest dla nas zadanie, żebyśmy przekazali swoim włodarzom, to, co pan starosta tutaj był uprzejmy powiedzieć. 

Starosta K. Lipiński – nie chodziło mi w tym materiale, żeby zrobić wykaz ważnych przedsięwzięć, bo nie w tym rzecz. Moją intencją i zamiarem było to, żeby pokazać, w jaki sposób, jakimi drogami chcemy zapromować, co to znaczy swoje możliwości rozwojowe, które właśnie różnego rodzaju przedsięwzięcia mają czy powinny. Nie zawsze, zresztą to jest trudne, przełożyć się na rozwój społeczno-gospodarczy, bo trzeba odróżnić dwie rzeczy, ambitnym przedsięwzięciem wydarzeniem można to pewnie zrobić. Natomiast to jest jedna rzecz. A druga rzecz, są zwykłe spotkania integracyjne, one mają jakby inną wymowę, inny cel i są organizowane na inną okoliczność, tylko też mógłbym tutaj umieścić w tym wykazie bardzo konkurencyjne nawet z gminami  przedsięwzięcie, jakie miało miejsce w ubiegłym roku na okoliczność 790 lat Stróżewa, gdzie jestem jeszcze do poniedziałku sołtysem, gdzie przedsięwzięcie kosztowało bardzo duże pieniądze, zdobyte wszystkie pieniądze od sponsorów, a wielu ludzi mówiło, że lepiej wyglądało niż Pyrzyckie Spotkania z Folklorem, więc nie chodzi tutaj o przedsięwzięcia, ani wydarzenia na daną okoliczność. Są potrzebne, ale ważne jest to i dobrze by było, żeby przedsięwzięcie sportowe czy kulturalne, bo to w zasadzie te dwa takie obszary dają jakąś szansę, żeby się przełożyły na rozwój, a one same się nie przełożą, bo ludzie, którzy biorą udział w tych przedsięwzięciach są partnerami do rozmowy a z rozmów coś wynika i to jest cała kwintesencja tego wszystkiego. Proszę zauważyć jak miasta w świecie biją się o organizację igrzysk, mistrzostw świata, co dlatego, żeby pieniądze wydać? Nie, przyjeżdża dużo ludzi i wiem z doświadczenia, że z zespołem disco polo nie przyjeżdża prawie nikt, z kim można pogadać na temat zachęcania do inwestowania a z zespołami dobrymi ludowymi przyjeżdżają i to są fakty, można się nie zgadzać, ale to są fakty. 
Radny J. Chmielewski – ja myślę tutaj panie starosto u nas trochę jest inaczej. Ja nawet nie wspomniałem o tym, bo przyjeżdżają też ważni ludzie do nas i z województwa i czasem z posłów też się pojawia też z nimi dyskutujemy. 

Przewodnicząca E. Cichacka – przystąpimy do zaopiniowania propozycji przedsięwzięć na rzecz promocji, kto jest za pozytywnym zaopiniowaniem?

Opinia została przyjęta w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się. 

3.3

Przewodnicząca E. Cichacka – przechodzimy do wprowadzonego dzisiaj do porządku obrad punktu w sprawie powołania rady działalności pożytku publicznego w powiecie pyrzyckim. Jest to inicjatywa oddolna i myślę, że nad nią musimy, mamy obowiązek się pochylić. Prosiłabym o kilka słów pana starostę.
Starosta K. Lipiński – 21 stycznia 2015 roku wpłynął wniosek, aby powołać radę działalności pożytku publicznego w naszym powiecie. Tekst państwo przeczytaliście, tam również są wnioskodawcy, a więc nie będę tego czytał, bo przecież nie o to chodzi. W ślad za tym Zarząd Powiatu podjął dyskusję i z tejże dyskusji wyszedł produkt w postaci projektu uchwały, o której wcześniej mówiłem. Pilność wynika z tego, jak jest napisane w uzasadnieniu, uruchomienie i danie dobrego startu takiej radzie może być wsparte środkami finansowymi z projektu unijnego a w związku z tym, że kończy się ten projekt w czerwcu 2015 dobrze by było, żeby jeszcze wpisać się w ten projekt i skonsumować pewną wiedzę i środki finansowe na działalność tejże rady powiatowej. Na stronie drugiej w § 4 wymienione są przedsięwzięcia, czy obszary raczej, w jakich to organizacje pozarządowe mogą i powinni brać udział współpracując z organami powiatu w tych obszarach. W uzasadnieniu każdy z nas czyta i znajduje coś dla siebie, szczególnie w takich przypadkach, kiedy tych założeń jest wiele. Ja zatrzymałem się nad takim jednym akapitem zdania, jest napisane, iż „celem jest wzmacnianie społeczeństwa obywatelskiego”. To jest ni mniej ni więcej, tylko, o czym myśmy przed chwilą rozmawiali, jak pani przewodnicząca opowiadała, w jaki sposób spowodowała, że tylu ludzi przyszło na wydarzenie i myślę, że dzisiaj w tym świecie globalizacji w tym pędzie tylko i wyłącznie za pieniądze, ucieka nam ważna rzecz, jak wzmocnienie społeczeństwa obywatelskiego. Wzajemne kontakty, praca twórcza, współpraca z organami samorządowymi, nie tylko, po to, żebyśmy faktycznie stanowili wspólnotę a nie rozdrobnienie iluś tam podmiotów i uważam, co jest ważne, cieszę się, że są ludzie, którzy działają w stowarzyszeniach, które naprawdę pewno to lubią, bo inaczej by tego nie robili. Poświęcają czas, a oczekują tylko skromnego wsparcia i co jest istotne, o czym się rzadko mówi, a wiem o tym, że często obwarowane jest to brakiem pieniędzy, ale wykonują to, co należy do zadań własnych samorządu. A więc, jeżeli samorząd wyłoży złotówkę a pewnie dwie złotówki dokłada organizacja pozarządowa, bo czas i jeszcze inne jakieś przedsięwzięcia już na to samorząd pieniędzy nie wydaje, dlatego wspierać warto, rozmawiać warto, współpracować. Doświadczone demokracje czy też w Niemczech, z którymi gmina pyrzycka np. współpracuje, będąc burmistrzem, kiedy podczas jednej z wizyt i za pomocą oczywiście tłumacza pytam się, ile organizacji pozarządowych w mieście Korbach funkcjonuje? Burmistrz mówi 300, Monika Wrzosek mówi 300, ja mówię 30, nie 300. 
Przewodnicząca E. Cichacka – powiem zupełnie szczerze, kiedy otrzymaliśmy ten materiał zadałam sobie pytanie, co to za kolejny twór i czy ma to w ogóle jakiś sens? Rozmawialiśmy tu nawet z panem wiceprzewodniczącym, z kolegą Jankiem na ten temat, ale te kilka dni było potrzebne po to, żebyśmy zapoznali się z tym i przeanalizowali i jako przewodnicząca komisji właściwie trochę się zawstydziłam tym, że od razu byłam na nie. Ponieważ jak pamiętasz na pewno w ubiegłej kadencji zabiegaliśmy o kontakt z organizacjami. Organizowaliśmy takie spotkania, powiem szczerze, że nie zawsze miłe i sympatyczne, bo niekoniecznie widzieliśmy chęć współpracy niektórych pracowników starostwa z tym organizacjami i właśnie zapraszaliśmy przedstawicieli tych organizacji. Były one skuteczne w sensie takim, że niektórym organizacjom pomogliśmy, niektóre organizacje, a właściwie zdania przedstawicieli tych organizacji pomogły nam właśnie się zorientować, jaką wizję ma tutaj samorząd powiatowy. Ale pogadaliśmy sobie i właściwie na tym koniec. Dlatego też powracając do powołania takiej rady biję się w piersi i uważam, że jest to potrzebne, bo skoro teraz jest to inicjatywa tych organizacji, które się tutaj podpisały to znaczy, że oni od nas czegoś potrzebują. Zobaczymy, czego i na ile będziemy mogli te organizacje wesprzeć. Analizując tutaj ich działalność myślę, że rzeczywiście jest tu duże urozmaicenie. I to są właśnie ci, bo pamiętasz myśmy zapraszali tam było chyba ze 100 organizacji a przychodzili, ci, którzy działali. I bardzo dobrze, że wyłoniła się ta grupa aktywnych ludzi, którzy swoim działaniem są na zewnątrz. Pokazują robią dobrą robotę i tym warto pomóc, a nie tylko ktoś tam sobie przypomni, że jest starostwo i można by wyciągnąć rękę po pieniądze na wycieczkę. Ja pozwolę sobie wyrazić swoja pozytywną opinię, a panów radnych zapytam, co o tym sądzicie? 
Radny J. Chmielewski – ja uważam, że jest potrzebne, bo jeśli są ludzie aktywni należy to wspierać. Bo jeśli tak jak tutaj pani przewodnicząca wspomniała gdzieś tam było 100 organizacji, a z tych 100 pojawia się ledwo 5 czy 6 aktywnych. Uważam, że jeśli są ludzie aktywni, to należy ich wspierać. 

Przewodnicząca E. Cichacka – tak, zwłaszcza, że oni się sami dopominają. Ujawnili się i przede wszystkim widać ich działanie. 

Starosta K. Lipiński – tak, stowarzyszenie Patra, bardzo skutecznie działające stowarzyszenie Cyganie, mają zespół Cierchaj, otrzymali nieodpłatnie na czas nieograniczony budynek byłej kaplicy w Pyrzycach. Dużo pracy wkładają, jest to widowiskowe oblicze tego stowarzyszenia. Pani Krystyna Tabaczyk świetnie zarządza, pisze wiele projektów. Czy też Akademia Piłkarska prowadzona od niedawna skupiająca wielu, wielu rodziców dzieci, chłopców zazwyczaj, którzy biorą udział w tym przedsięwzięciu i akademia chce, żeby ci chłopcy nie kopali piłkę, ale grali tą piłkę. Czy też pani Günter, która prowadzi to społeczne gimnazjum tutaj u nas pod bokiem, też fajna sprawa. O Nowielinie można by mówić tygodniami. Pamiętam, w jakim stanie technicznym w 1999 roku przekazaliśmy te obiekty, jeszcze gmina Pyrzyce głosami 28:0 wszyscy radni i to był strzał w dziesiątkę, bo naprawdę wspaniale się rozwija, a dzieci z Nowielina wcale nie mają z tego tytułu jakiegoś uszczerbku, bo uczęszczają do szkoły w Pyrzycach, bo to na bazie byłej szkoły podstawowej. Czy też Inicjatywy Niebanalne. To jest w ogóle dłuższa rozmowa, musiałby sam pan Stolarczyk o tym mówić, bo to jest ciekawe przedsięwzięcie. Czy też Marta Hołownia, to w ogóle prężne stowarzyszenie, które ciągle ma jakieś pomysły, Fabryka Dobrego Czasu. 
Przewodnicząca E. Cichacka – dziękuję bardzo, ja może jeszcze wtrącę swoją opinię. Ja się bardzo cieszę, że właśnie te organizacje ze sobą nie konkurują, tylko współpracują, bo oni się tu skrzyknęli właśnie z tego powodu, że działają. Wiedzą, że istnieją takie organizacje i chcą ze sobą nawiązać jakiś kontakt współpracę, to o tym wiem, że wzajemnie się wspomagają tam, gdzie trzeba.

Radny A. Ostolski – ja tutaj chciałbym się odwołać do tej Akademii Piłkarskiej, bo znam koledzy pracują tam, trenerzy. Pracowałem na Orliku przez 3 lata widziałem jak ta praca wygląda. Tutaj Łukasz Michalski naprawdę rewelacyjną robotę z dzieciakami przeprowadza. Widać wyniki tutaj tej młodzieży, liczne ich turnieje. Co tydzień praktycznie gdzieś wyjeżdżają na turnieje i wyniki widać, także jak najbardziej pozytywna opinia i trzeba pomóc kolegom i dzieciom. 
Przewodnicząca E. Cichacka - ja jeszcze raz pozwolę sobie wyrazić radość, że te stowarzyszenia są różnorodne.
Radny W. Darczuk – w środowisku pyrzyckim powiatu pyrzyckiego nasiliła się intensywna praca społeczna, zauważyliście to? Bo nawet, co się dzieje, wybory sołtysów, to przychodzą całe wioski. To jest bardzo ciekawe i tak samo te stowarzyszenia. My tutaj z panią przewodnicząca boksowaliśmy się ostro w tamtej kadencji pani Elu, odnośnie tych stowarzyszeń, bo mieliśmy blokady różne a tutaj starosta sam wychodzi naprzeciw i ma pan nasze wsparcie tutaj komisji, ponieważ mocne nazwiska tutaj, tak przeglądałem te osoby, które podpisały się pod tym, to może być wielka sprawa dla ziemi pyrzyckiej. 
Przewodnicząca E. Cichacka – przystąpimy do zaopiniowania tej propozycji uchwały w sprawie określenia trybu powoływania członków oraz organizacji i trybu działania Powiatowej Rady Działalności Pożytku Publicznego w Pyrzycach, kto jest za pozytywnym zaopiniowaniem?

Opinia została przyjęta w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się. 

Ad. 4

Radni nie zgłosili uwag do materiałów sesyjnych. 

Starosta K. Lipiński – ja powiem może tak, jeśli chodzi o propozycje przedsięwzięć na rzecz promocji zdrowia, to tak jak powiedziałem, będzie ten materiał uzupełniony o głosy członków komisji i na sesji to będzie, dużo tego nie ma, zresztą, ale pewne rzeczy są i będzie uzupełniony. Co do gospodarstw rodzinnych, żeby wzmocnić ten temat będzie projekt uchwały, w którym będzie wypisane stanowisko, jakby rozszerzone czy uzupełnione o to stanowisko Zarządu i załącznikiem tej uchwały będzie ta książeczka, żeby to był bardzo mocny materiał dotyczący ściśle rodzinnych gospodarstw rolnych, bo to w powiecie pyrzyckim jest temat nr 1. Nie jabłka, nie dziki, bo nas to nie dotyczy. My zajmujemy się tym, co nas tutaj dotyczy. Taka będzie propozycja Wysokiej Rady. Jeśli chodzi o radę społeczną szpitala informuję, że są takie propozycje z gmin, Warnice proponują do społecznej rady panią Olgę Silską-Gajb, Lipiany Aleksandrę Hawryluk, Przelewice Teresę Kowalczyk, Bielice Cezary Tumasz, Pyrzyce Danuta Bartków, Kozielice informację dadzą w poniedziałek. Zarząd proponuje, aby szefem tejże rady był Bartłomiej Królikowski wicestarosta. Będzie przedstawiciel wojewody, jeszcze nie ma oficjalnie pisma, ale na pewno do sesji będzie i jest propozycja, bo to w uchwale musi być, że pierwsze posiedzenie rady odbędzie się 9 marca. 

Ad. 5

Projekt planu pracy komisji stanowi załącznik nr 3 do protokołu. 

Przewodnicząca E. Cichacka – powiem szczerze, że trochę mi zabrakło miesięcy. W związku z tym, dlatego też na pewno w tym roku nie pochylimy się nad wszystkim zagadnieniami, które nas dotyczą i bolą, ale na pewno będziemy jak Bóg da zdrowie w następnym roku będziemy myśleli o tym, czego nie zrealizowaliśmy jeszcze w roku bieżącym. Dlatego też, ponieważ właśnie tak dosyć mało mamy tych spotkań pozwoliłam sobie, poza sesją, zorganizować jeszcze spotkanie majowe, żeby takie stricte oświatowe i dotyczące wyłącznie pracy naszej komisji. Uwzględniłam realizację i skuteczność programów pomocowych dla uczniów z różnorodnymi problemami. To omawialiśmy w ubiegłej kadencji, ale chciałbym jeszcze raz przyjrzeć się temu i zobaczyć jak wygląda realizacja niektórych postulatów naszych. Jeśli panowie mają uwagi i propozycje, to prosiłabym wyłącznie zamienić na coś. Niektóre tematy, które uwzględniłam tu jako pierwszoplanowe i dotyczące tematyki naszych spotkań wynikały z planu pracy w ogóle rady. Nie słyszę propozycji, kto jest za przyjęciem planu pracy na rok 2015? 

Plan pracy komisji został przyjęty w głosowaniu: 4 za, 0 przeciw, 0 wstrzymujących się. 

Ad. 6

Wolnych wniosków nie zgłoszono. 

Ad. 7

              W związku z wyczerpaniem porządku posiedzenia przewodnicząca E. Cichacka podziękowała obecnym za przybycie i zamknęła posiedzenie komisji. 

Godz. 10.02

Protokółowała:

Kamilla Misarko
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